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P i e n i a !  ęó godz ina  «i\ r ozma i t e  don i es i en i a
o poi u szen iach  wojsk naszych i n i epr zy i ac i c l -  
akich ,  zda ie  sig żc g łówne  s i ły są b l i sk i e  s i e ­
b ie  i s tanowcza walka w kró t ce  nas t ąpi .  —  N a ­
sza iazda bokami  zachodzi ł a  za S ie d lc e , lecz 
podobno  nie b y ł a  w s amem mieści e w k t ó r e m  
zna jdowała  się tak znaczna  l iczba ch o ry c h . —  
Wczora j  p r z y p r o w a d z e n i  do W ar s za w y  ieńcy 
l lossyjscy , z ab rani  pod C iec h a n o w ce m ,  są * 
Gward j i  Cesar sk i e j  najwięcej  z p u ł k u  L ejb  
D r a g o n ó w , p rawie  każ dy  ma m eda l e  i sze- 
wrony  ; iest  t akże  k i l kunas tu  z p u ł k ó w  p rzez  
lat  k i l kanaśc ie  b ę dą c yc h  w Warszawie  , to ies t  
L itew skiego  i W o ły ń s k ie g o  ; b a rdzo  sig u c i e ­
szyl i  u j rzawszy z n a i o m y c h . —  Lisi) '  wczora j  °" 
d e h r a n e  p r zez  P r u s s y , donoszą  ba rdz o  p o ­
myś lne  wiadomości  o powstańcach Zmudzk 'o-  
L i te w s k i c h ; ł ą c z ą  się z Pol akami  ; wykonan ie  
wiele b i tw na Ż m u d z i  b y ło  z z u p e ł n ą  i ch  ko-  

! r zy śc i ą  ; da l i  pomoc p r zec iw  G u be rn a to r o w i  
P rinken  c iemiężyci elowi  W o iew ód z l wa  A u gu ­
s towskiego,  k tóry  w idząc  nagle  p r z ec i ę t e  związ ­
ki k az a ł  się okopać ,  lecz iest  o toczony p r z ez  
14 ,000  powstańców Po lsk ich  i L i t ewski ch .  Gdy  
ten list  p is ano p r z ed  k i l ką  dn i am i  , s ł y szano  
c i ąg ł ą  kano nad ę .  W e d ł u g  rządowej  gazety P r u ­
skiej ,  n i e po tw ie rd za  s ię że dowódcy  pows t ań ­
ców K a l in o w sk i , T u lk iew icz  i S ta n k ie w ic z  zo­
stali  z a b ra n i  p r zez  Ross j an.  W  ogólności  za ­
p a ł  m i ęd zy  Z m u d z i n a m i  i L i tw inami  ptymaa- 
!a s i ę ,  wszyscy post anowi l i  odzyskać  na leżne  
*m swobody l ub  po l ed z  chwa lebn i e .  —  Na o- 
Segdajs zeni  pos i edzen iu  J zby  Pose l sk ie j ,  o b r o ń ­
ca L u d a  K lim un tow iez  ż ą d a ł  aby mi a no  w ię­

kszą  baczność  w dos t a rczan iu  Jywnos'ci dla woy- 
s k a , w czym p o p a r ł  go Chom entowski.  Kasz ­
t e l an  f in iń sk i  ob s ze r n i e  t ł u m a c z y ł  sig w tej  
m ie r z e .  P os e ł  W ę ż y k  z a p y t a ł  co sig dzi e i e  
i  D w e r n ic k im i  i kto p ie rwszy  p r z e s t ą p i ł  g r a ­
n icę  A us t r j a cką  czy R id ig ier  czy D w e rn ick i  f  
Odpowiedz i ano  ze s t r o ny  r ządu  że p i e rwszy  
R id ig ier  w k r o cz y ł  do G a lic j i , a za D w e rn ic ­
k im  c zyn ione  są  t r o sk l iwe  s t a r an i a ,  l ecz  iesz- 
cze n ie  ma od r ządu  Aus t r j ack iego  o dp ow ie ­
dzi .  W c z o ra j  w te j że  Jzb i e  Mi n i s t e r  wojny 
J e n e r a ł  M oraw sk i  wymownie  dowodz i ł  że b r a ­
n i e  Ż y d ó  w do wojska b y ło by  s zkod l iwem.  P o ­
lacy walczą i zwyciężai ą bez  żadne j  obce j  po ­
mocy ,  m ie l i żby  spuszczać s i ę  na pomoc J z r a « -  
l i tów k tó r z y  dali  t y l e  dowodów n i e s p rz y i a n i a  
naszej  sp r awie  i T a  riiowa wzni ec i ł a  po w sz e ­
chne  okl ask i .  Post anowiono  p r a w ie  i ed no m y-  
ś l nie  że  Żydzi  t e r az  n i c  inaią być  b r an i  do 
wojska ,  a o d p ł a c i e  od n ich  r ek ru tow ego ,  Ko m-  
rnissja se jmowa p rzeds t awi  opinj ą .  —  Gazel a  
l l a m b u r s k a  donosi  że  D w e rn ick i  we zwa ł  po-  
mbcy dworów F ra nc u s k i e g o  i Angiel ski ego.  —— 
Dziś  r ano  od eb r any  l ist  donosi  iż P u sze t  na  
czel e powst ańców ba rdzo  ies t  c zynny ;  z d o b y ł  
kassy ,  i p o m n o ż y ł  swój ko rpus .  —  O Cholerze  
iuż naw e t  n ie  mówią W a rsza w ie .  Znacznfc 
l i czba  ż o łn i e r z y  naszych  onegda j  i wczoraj  o-  
puszcza ł a  l a za r e t y  i posp i e sz a ł a  do A r m j i . —  
I Ir: A r t u r  P o to c k i  p r z e z n a c z y ł  i n t r a t ę  % W  ód  
K rzeszow ick ich  dla r a n n y c h  Polaków;  rów n ie  
i swoic mie szkan i e  w Krzeszowicach.  Wsz ys cy  
r a n i en i  wyżsi i n iżs i  b e z p ł a t n i e  ku rac j ą  W ó d  
od bywać  mogą .  Dla wszys tkich  zaś usób nie



WojsKowych dla braku miejscowości  pobyt na 
ten rok odmówiony.  —  Listy ?. f F ic d n ia  wczo­
raj odebrane donosu,] , że l lządy Angie lski  i 
Francuzki  chcą uznać i .^przypuścić Aientów  
Dyplomatycznych  Polskich. .—  W  H i s t p a n j i t c -  
ł«#z wszyscy prawdziwi Patrypci zapuścili  w ą -  
s y  , które nazywa i ]  P o ls k ą  o zd o b ą .  —  Jeńcy  
Rossyjscy będący w K r a k o w s k ie m  są użyci do ro-  
Loty przy drogach (s zosę) ,  maią co dzień po* 
ł y w ie n i e  żo łn i ersk ie ,  wódkę i 3 grosze,  z czC* 
go  są bardzo zadowoleni .  — Zi omek uasz Au­
tor  muzyczny F ra n c is zek  M ir e c k i  K r a k o w i a - 
m u , mieszkaiący teraz w G e n u i  we W ł o s z e c h  
dzi eląc  uczucia wspólnej naszej sprawy,  nade ­
s ł a ł  iako ofiarę na potrzeby wojenne Zł- 300.

Rząd Narodowy mianował  P.  s ł n to r m a c h i  
Doktora Medycyny i Chirurgji  , Jnspektorem  
Jeneralnym wszelki ch Szpital i  wojskowych.

J io M m iss ja  ki nie: M a zo w :  Z mi ł em  uczu­
c iem pośpiesza z łożyć  podziękowanie  Polakom 
7. J n o W r o c ła w ia , którzy raczyli  w darze dla 
Szpital i  Wojskowych nades łać  płótna sztuk 8 
i  koszul 3 na szarpie,  które właściwego ce lu  
iuź dosz ły .  — I lu fc rcn d a rz  S ta n u  P re z e s  K o i  u- 
c how s It i .

30 Rycin R o s s y l t j e r a  przes łanych przez Au­
tora Prezydentowi  M . S . - W .  W eg rze ck ie /n u  , 
rozprzedano w kantorach Kurjera War: a z e ­
brań & za to 130 z ł .  oddapo Komitetowi wspie­
rającemu zony i dzieci  Żo łni erskie .

Licytacja odbywaiąca s i ę  w B a n k u  na różne  
kosztowności  zastawione,  lub na otwarty kr e ­
dyt z ł ożone a w swoim czasie nie .wykupione,  
wstrzymana przez dni kilka,  w dalszym ciągu 
odbywać,  się będzi e  w Sali Gie łdowe j, zaczą­
wszy w d. 30 b. m. od godziny 0 z rapa i w 
dniach następujących.

Mamy za obow iązek publ icznie podziękować  
JPanu K a z im ie r z o w i  K  a im s  k i em u  właścicie-  
łowi -Łazienek  przy ulicy T a m k a  i S olne  któ­

ry dla wojskowych rannych,  *» po łowę  wyna­
grodzenia zwyczajnej op łaty udziela w swych  
Łazienkach  kąpiele  które są nie tylko zdro­
wiu pomocne ale nawet skutkuią zniszczeniu  
piegów i opaleni znie  z ciała.  D .  C. P. W .

(Art: nad:) YV drugi dzień Zielonych św ia ­
tek wychodząc z Kawiarni Pani H r z e z iń s l . >/' 
spotkałem 2 Włośc iank i  i ki lkoro dziatek z 
niemi idących;  byli  to nieszczęśl iwi  Z a a ś -  
ś la i t s c y  m ie s zk a ń c y . j edno  z tych dz iec i ,  * 
wdzięczną prostotą włościanina Po lsk i ego ,ob ję ­
ł o  za nogi p e w n e g o  J e g o m o śc i  ni p o p i c i a - 
tym. s u r d u c ie , znanego mi z widzenia,  także  
z kawiarni wychodzącego; te,n zamiast dania 
na eżącego się wsparcia,  wrzasnął  przeraźl iwie  
Moskiewskim g ło sem , , P a s z ł a “  b i edne dzie-  
c o ledwie meupad ło  ze strachu. Gdybym  
m e m,a-Kpowodóvv sądzenia lepi ej  o sercu i 
Charakterze tego Jegomości ,  niż s i? m j sam 0.  
kaza ł ,  miałbym dostateczny powód do w ie dz e ­
nia s ię o nazwisku iego i podania go prźez
pisma publiczne wiadomości powszechnej .  N ę ­
dza ■ nieszczęśl iwych włościan którym srogi  
nieprzyjaciel  mizerną zrabował  chudobę i ich 
lepianki  popal i ł ,  z ss ługuie  na poszanowanie;  
iest to chlubna rana wsprawie ojczyzny n a ­
byta i » rewni stoi z kalectwem w boiu o d -  
nies ionem.  Ktoby się u r ą g a ł ,  lub pogardą  
odpychał  proszących o wsparcie u łoś ,  ian, ten  
by njeokazał  api serca ani charakteru Polaka.

K o m i t e t .  R ozpoznawczy.  (Da lszy  c iąg. )  G ur-  
ski J a n  /  a w e ł , lat 11 maiący,  Katol ik, żonaty, 
krawiec w M arsza; przy ulicy D u n a j  zamieś*-  
kały w i .  1S22 lub 1823 wprowadzony do S zic -  
la  przez Szpiega T o m a sza  J n d r a k a  przy i ą ł  
s łużbę  w tajnej Policji ,  t rudni ł  s i ę i e d y n i e  o-  
bserwacjami osób szczególniej  zagranicznych  
w . jskowych i cywilny,  h , dostrzegaiąc pi lnie  
i o tein donosząc gdzie osoby obserwowane przez  
inki czas i w iąkieh miejscach po Warszawie
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p rze b yw a ią .  W  t ak i ch  obowiązkach  zos t awał  
t y lko  k i l ka  mies i ęcy ,  p o b i e r a ł  p ł acy  mics i ę-  
fcznej pc Z ł .  100,  później  po 120 Z ł .  z któ* 
r y c b  w ła sno ręczn i e  kwi towa ł .

(A r t :  n a d : y S p r a w ie d l iw o ś ć  ! S p r a w i e d l i ­
w o ść  i d ążen i e  iasne do szczęścia Polski  , bo 
b i a da  t ym co t ylko  w ła sne  widoki  mai ą  na ce-  
lu l ub  wyzuwszy się z wsze lki e j  godności  u-  
czuć cz ł owieka ,  myślą  na g rob i e  swych zioiii- 
ków swe szczęście  budować.  Na r ód  Polski  
od p ó ł  wieku n ieocenione  ponosi  ofiary dla 
Wywalczenia  swej n i ep od l e g ł o śc i  wyda r t e j  t ak  
n i e s ł u sz n i e ,  w obliczu b o g a  iak na rodow ,  te-  
r a z  k i e dy  na jwiększe  pos t anowi ł  poświęceni a  5 
k i e d y  rozpacz  go p r z yw iod ł a  p r zy i ąć  za h a ­
s ł o Zginąć lub zwyci ężyć z c h w a ł ą ,  c zy i  ie-  
szczc mogą się zna jdować '  ludz i e  p ragnący  
wszys tko paral iżować.  Niech nie s ądzą ,  iż ż y ­
j ą  w w ieku  w k tó r y m  zmyś lonym pa t r yo ty -  
zmern  l ub  ch y t r ym  sposobem Ukrywania s ę , 
zd o ł a i ą  dop rowadz i ć  swe zamia ry  do zamie izo-  
nego  celu , r ę czyć  mogę i i  są ci co bacznym 
ok i e m  Siedzą ich czynnośc i  i s po ko jn i e  o* 
czeku i ą  dalszego pos t ępu,  lecz daj Boże >aby 
n i e  p r z y s z ł a  ta chwi la ,  k t ó r aby  pi z ekon a ł a  ich 
o m y l n y c h  r achubach ,  i ze  cechy z tej  dążno ­
ści n a d e r  są iuż dziś  znane in i .  Oby ogólne  
t e  uwagi  z do ł a ł y  sprowadz i ć  ich na d rogę  t e ­
go p r zekon an i a  iż d la  zmn ie j s zen i a  l iczby o- 
f ia r  i n ęd zy ,  dla u t r zy m a n i a  chwa ły  naiodtr-  
Wej w większy nr  b l a s k u ,  należy godn i e  o d e ­
g rać  to wie lk i e  d r a m a  iaki e wyroki  dla nas 
p r z e z n a c z y ł y ,  bo któż n ie  czuie  t ego i n s tyk tu  
iż na ród  Polski  sposobi  s ię do sp e ł n i e n i a  w iel- 
k i c h  d z i e ł  w tej  epoce .  R-

N a  r ęce  wydawcy Kur :  W ar s * :  Gmina  J a -  
l ice  p r zy  Jnow rocław iu .  n ad e s ł a ł a  dla S z p i ­
tal i  wojs: koszńl  10 ; ba n da ż y  i szarpi  funt :  
18  ł u tów  2 , r ob io ne  p r z ez  dz ia tki  do S z k o ­
ł y  chodzące-  P r z y t c m  p l a s t e r  Sz i i haużeńsk i

golący na jza s ta rza lsze  r any .  W .  Mar*. P io t r o ­
w s k a  z f i u r t k ó n i c , p r z e ś c i e r a d e ł  3,  koszul  4 ,  
i ko mpresów  łokc i  12. Pan i  M. G.  * D o ie - 
w o szek  s z arp i  funt :  4 ,  kom pre s sów sztuk 20.  
Obywa te lk i  z Xię:  P b zn a iuk ie .go  na r ę ce  M. 
3. M:  z ł o ż y ł y  szarpi  oko ło  funtów 2,  b a n d a ­
ży sz tuk  30 ,  chus t ek  p ł ó c i e n n y c h  nowych 18,  
koszul  nowych  5,  kompVessow sztuk k i l k a d z i e ­
siąt .  J .  L.  pa cźk ę  szarpi  i b andaż y  funtów 
5,  ł u t :  27.  Pan S z a w ło W s k i  z P r o s z k i  2 p r z e ­
ś c i e r a d ł a .  T e  wszys tkie  p r zedm io ty  n a ty c h ­
mias t  o d da n e  Zostały Dozorowi  Szpi l alów.

Ńa  Ostatnich T a r g a c h  W a r s za w sk i c h  p ł a eon o  
za ko rze c  Ży t a  od z ł .  30 do 31 i p ó ł .  P s z e ­
nicy od 30 do 35* J ęczmien i a  od  23 do 25.  
Owsa od 18 do 20.  Siaria fi lrę iedi iókoi lmj  od 
20 do 3 OJ p a r o k o n n ą  od 30 do 40 .  S ł om y  fu* 
r ę  od 6 do 10 i 11.

(Ar .  nad, .)  Za le ty  wzorowe spr ężys tośc i  1 n i e ­
skazi te l ności  c h a r a k t e r u  l ak i e rn i  odzn acz y ł  się 
JVV. J akób  Cerliez  R e f e r e n d a r z  S t anu  na u r z ę ­
dzi e  Koi l imissarza O bw od u  S t an i s ł awowsk iego  , 
o c e n i ł  inż R z ąd  k ra iowy  przi-z powo łan i e  go na 
ważny u rząd  W i c e - P re z y d e n t a  M. S. W a r s za w y .  
Lecz  oprócz  t y ch . za l e t  i edna  ieszcze z n a jw a ­
żni e j szych  w u rz ę d n i k u  s tanowi ,  gdy  t en  n ie  U -  

chodząc  Z właśc iwego s t anowi ska ,  obowiązek u-  
r z ę d u  s t ara  sic p p i ed na ć  z dogodności ą  o b y w a te ­
la.  W y r z e c z e n i e  sądu o tej  zalec ie  należy do t y r h  
k tó r z y  s t anowią p r z ed m io t  dz ia ł a lnośc i  urzędmi-  
ka .  W m ia r ę  tego iak t r u d n e m  a więcej  ieszcze 
r z a d k i e m  i es t  po ł ącz en i e  tej  za le ty z za le tą  s p r ę ­
żystości ,  obywa te l e  Obwodu  Slan is ł a :  czui ą  być 
swoim obow i ązk iem p rzy zn ać  ią pub l i c zn i e  J W .  
Gerliczowi.  P r ze z  p r z ec i ą g  l a t  l i t u  na u r z ęd z i e  
Ko mmis sa r za  Ob :  S tani :  umi a ł  J \ V.  Gerlicz  z j e ­
dn ać  sob ie  nie t y lk o  szacunek iako zda tny  i cnb-  
t l iwy u r z ę d n i k ,  ale r a zem i mi łość  obywatel i  ialto 
godny  obywate l .  Obywate le  Ob :  Stani :  miel i  za­
wsze w J W .  Gerliczu  Kommis sa r zu  wspó ł  o b y -
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w a l e l a , ł t t ó r y  d a l e k i  o d  t a k i e g o  b ą ć  w p ły w u  o b c e *  
g o  d z i e l ą c  z  n i e m i  c z y s t e  u c z u c i a  p r a w e g o  P o l a ­
k a ,  c z ę s t o k r o ć  w t r u d n y c h  o k p i i c z t t n ś c i a c f i  s z c z e ­
r y m  b y ł  d o r a d c ą . ,  a w o d r a d z a j ą c e j  s i ę  s p r a w i e  
O j c z y s t e j  w s p ó l n y m  o ż y w i o n y  c z u c i p m  c z y n n i e  
d o p o m ó g ł  d o  u r z e c z y w i s t n i e n i a  i u r z ą d z e n i a  a* 
f i ą r  n a  o ł t a r z  O j c z y z n y  s k ł a d a n y c h ,  a w t e n c z a s  
d o p i e r o  O b w ó d  s w p i e j  p i e c z y  p o w i e r z o n y  o p u ­
ś c i ł  g d y  b ł o n i a  i e g o  n a  p o l e  b i t w y  s t a ł y  s i ę  p o ?  
t r z e b n e .  R o z s t a i ą c s i ę  z j  W . G erliczem  i a k o  u -  
r z ę d n i k i e m  p i e r w s z e g o  o g n i w a  A d m i n i s t r a c j i ,  q-  
b y w a t e j e  O b w :  S t a n i :  m i ł ą  z a w s z e  u p ż ę d p w a n i a  
i e g o  z a c h o w a i ą  p a m i ę ć ,  a w d o w ó d  s z c z e r e j  d l a  
n i e g o  ż y c z l i w o ś c i  p r z e k a z u i ą  m g  m i ł o ś ć  i p r z y ­
w i ą z a n i e  s z a n o w n y c h  o b y  w a t e l i  s t o l i c y ,  z k t ó r e *  
m i  o b e c n e  u r z ę d o w a n i e  w  b e z p o ś r e d n i e j  s t a w i ą  
g o  s t y c z n o ś c i .  —  O byw atele O bw odu S ta n i:  

N o w y  s posób  zab ez p i ec z e n i a  się o d  C H O L E R Y  
M O R B U S  z Qa z e ty  Be r l iń sk i e j  Fossa  z cl. 18 ui i r  b.  
P r o f e s s o r  M e d y c y n y  p r z y  U n i we r sy t ec i e  w- Kró l ew c j i  
G.  J .  M.  E l s n e r  za leca  w p i śmi e  swoie in o c h o l e r ze  
n a  k a r c i e 58 użypie  K Ą P I E L I  K R Q P L I S T E J  z C I E ­
P Ł E G O  O C T U .  F a b r y k a  w y r o b ó w  M e t a l o w y c h  i 
L a k i e r o w a n y c h  , p r z y  u l i c y  S. K r z y s k i e j  Nr  1337  
p o l ec a  z t e j  p r z y c z y n y  z n a c z n y  zapas  A p p a r n t ó w  
d o  lej  k ąp i e l i  k r op l i s t e j  k t ó r e j  s k u t e c z n oś ć  R a d a  O-  
g ó l na  L e k a r s k a  K r ó l e s t w a  i n a j z n a k o m i t s i  L e k a r z e  
u z n a l i .  W y d a n e  w te j  mi er ze  U r z ęd o we  zdan i e  R a ­
d y  i Ś w i a d e c t w a  L e k a r z y ,  k a ż d e g o  p^asu ty F a b r y ­
ce p r z e j r z e ć  m oż n a .

D O N I E S I E N I A .
J e dp n  z  n i e w o l n i k ó w  Rossy j sk i ch ,  a dzhś o d d a n y  

w  o b o w i ą z k i  s ł u ż ą c e g o  K a p i t a n o w i  W o j s k  P o l s k i e h  
t u  w  W a r s z a w i e  na u l i c y  N o w y  Ś w i a t  d.  26 b. m.  
o go:  6ej  7, p o ł u d n i a  z g u b i ł  P C L J A R E S  na t le bia-  
ł e m  z k r a t k a m i  n i eb i e s k ie mi ,  w k t ó r y m  z n a j d o w a ł o  
się w p a p i e r a c h  Rossyj :  500  r u b l i  czy l i  s z t u k  5cio 
r u b l o w y c h  100.  Wł aś c i c i e l  S z a n o w n e m u  zn a l az c y  k t ó ­
r y b y  t a k o w e  o d d a ł  of iaruie  R u b l i  2 0 ,  b y ł  t o  c a ł y  
i eg o  m a i ą t e k  a d z i ś  o g o ł o c o n y  z ws zy s t k i e g o  s p o ­
d z i e w a  się p o  c z u ł y c h  se rca ch  P o l ak ó w  że  m u  t a ­
k o w e  p r z e z  zna l azcę  z wr óc on e  zo s t a n ą .  Mi e sz k a  p o d  
5 r  1357 ul i ca  W a r e c k a .

Potrzebny  iest  M Ł O D Z I E N I E C  od lat 15 do 18 
t n ń ą c y ,  z d o l n y  do p i s a u i a  na Ma nu a l i s t y ,  a d o b r ą  k on -

d u l t ą  i w ś w ia d e c t w o  z a o p a t r z o n y .  Ż y c z ą c y  są b i a
o b i ąć  t a k o w e  mie j sce ,  ma  się udać  do  R z ą d c y  d o ­
m u  p o d  Nr  493  p r z y  u l i c y  M i o d o we j  mi es z ka j ące -  
go ,  o d  Kt orego  i nf orma c j ą  o db i e r ze .

P o d  d  20.  L u t e g o  r ,  b.  J ó z e f  Mi l l e r  r o d e m  z W a s *  
8 za wy  la t  16 ma i ąc y ,  po r e wo l uc j i  u k o ń cz o n e j  z do-  
m u  H o d z i c o w o p u ś c i wsz y  S z k o ł y  n i e w i a d o mo  g dz i s  
c i f  u d a ł ,  1 gdz i e  d o t ą d  się ob r aca .  U p r a sz a  s ie n i e-  

, r z ? w ‘e , n e j P u b l i c zn o ś c i ,  l ecz t ak  W ł a d z  C y ­
w i l ny c h  i ako i W o j s k o w y c h  ieżel i  się gd z i e k o l w i e k  
z n a j d u i e  p o w y ż s z y  J ó , e f  Mi l l e r  aby  o tern z a wi a d o ­
mić  Z a r zy c k ą  p o d  Nr  1821 n a  u l i cy  K oź le j  p o d  Ł a -  
b ę d z m m  W H o t e l u  P ł o c k i m .  H e l e n a  Z a r z y c k a .

VV Gm ac h u  B a nk u  P o l s k i e g o  na sali  G i e ł d o w e j ,  
o d b ę d z i e  się u r z ę d o w n i e  w d.  30  m.  i r.  o go:  1Q 
z r a na  l i cy t ac j a  p u b l i cz n a ,  „a  k t ó r e j  5 s z tu k  A R A ­
K U  po g a r cy  108 t r z ym a i ą c y c h ,  ł a c i n i e  ga r cy  5Z0 
w y no s zą c y ch  w B a nk u  z a s t a wi on y ch  a w sw o i m cza .  
Sie m e w y  k u p i o n y c h ,  na jwięce j  d a . ą c c m u  za g o t ow e  
p i e n i ą d z e  s p r z e d a n e  będą-

P o d p i s a n i  Brac i a  i Sios t ra  i e d y n i  s u k c e s , o r o w i .  
z m a r ł e g o  d .  29 z.  m ,  b e z p o t o m n i e  d o k to r a  m e d y .  
c yny  e t c .  M a r c i n a  S amel son  o ś w i a d c z a j ą  w s z y s t k i m  
d ł u ż n i k o m  z w y ż  ws pp mn i on e g o  ich b r a t a ,  a ż eby  n i -  
k o m u  b ą d ź  a k o n t o  k a p i t a ł u  czyl i  t eż  p r owi z j i  w y ­
p ł a t  ż ą d n y c h  nie  u c z y n i l i ,  i ed yn i e  na r ęc e  t e j  oso-  
b y  k t ó r a  ł ą c z n i e  od  n a ,  ws zy s t k i ch  p o d p i s a n y c h s u -  
k ce s so r ow u r z ę d o w ą  p l e n i p o t e n c j ą  d o  o d b i e r a n i a  i
p o k w i t o w a n i a  n a l eż y t oś c i  t a k o w y c h  u p o w a ż n i o n a  bę­
d z i e ,  i nacze j  bo wi em d ł u ż n i k  sam sobie  p rz y p i sz e  
w i n ę  i eże l i  w y p ł a t y  J a k i eko l wi ek  n i e u p o w a ż n i o n y m  
oso b o m u c z y m o n e ,  I a  n i e b y ł e  u w a ż a n e  i ca ł e  na-  
l ezy t os e i  p o d ł u g  d o k u m e n t ó w  o d  d ł u ż n i k ó w  t ak o-  
w y c h  d r o gą  p r a w n ą  p r z e z  sukc ess o rów p o s z uk i w a -  
ne  z o s t an ą .  H e n r y k  Samel son .  M a u r y c y  S ame l s o n .  
H i e r o n i m  Samel son .  K ar o l i na  z Sa me l so nó w V\ olff.

O b y w a t e l  p r z y b y ł y  z Po z n a ń s k i  ego p r z y w i ó z ł  L f S T  
do  J oz e f a  M ,ona l skiego,  \y&yvva go wi ęc  ab y  się z g ł o ­
s i ł  po  n iego  do H o t e l u  L i ps k i e g o  p o d  N r  13.

S L C Z K A  m a ł a  b i a ł a ,  k r ó t k i  w ł o s  mąiaca ,  uszki  
n ą k r a p i a n e  c z a r ne ,  p r aw a  ł a p k a  w y k r z y w i o n a ,  oczy  
w y p u k ł e ,  na l etyem o k u  ma cz a r ny  z n a k ,  z g i n ę ł a  d.  
22 b. m.  i dąc  p r z e z  Saęki  p | a c ,  N o w y  Ś wi a t .  Kto* 
b y  w i e d z i a ł  l ub  ią p o s i a d a ł ,  za p r z y z w o j t ą  n ag r od o  
r aczy  o d d a ć  p o d  Nr ^6 6  ul i ey S eno t or sk i e j  w s k l e ­
p i e  m y d l a r s k i m .

D z i ś  r a n o  c i e p ł a  s t opn i  11.  W e z o r a j  w p o h * d : 2 l .
1 EATR NARO; Jutro /if' olwy Strt&lęa.


